
Ls. 3.288/903. We Lwowie, dnia 19. października 1903.

Aleg. 455

Sprawozdanie
Komisyi przemysłowej z czynności Wydziału krajowego w zakresie

krajowego przemysłu.

( S z k o ł y  zaw odow e) .

W y s o k i  S e j m i e !

Uchwałą W ysokiego Sejmu przekazane Koncisyi do załatw ienia sprawozdanie 
W ydziału krajowego łącznie ze sprawozdaniem krajowej Komisyi dla spraw prze
mysłowych, daje szczegółowy obraz co do liczby, kategoryi i rozwoju szkół zawo
dowych w kraju.

Szkół zawodowych w ścisłem słowa znaczeniu krajowych, liczymy 36, w szcze
gólności : dwanaście dla nauki koszykarstwa, cztery dla wyrobów kołodziejskich po
łączonych z kowalstwem powozowem, dwie dla stolarstwa, jedna zabawkarska, dwie 
dla przemysłu keramicznego, trzy szewskie, osiem tkackich, jedna sukiennicza, dwie 
koronkarskie i jedna dla nauki hafciarstwa.

W  wykształceniu młodzieży w kierunku fachowym współdziałają jeszcze 
państwowe i prywatne szkoły zawodowe, zasilane subwencyami z funduszu krajo
wego, dalej kursa majstcrskie, urządzane dla pewnej kategoryi rzemiosł, a wreszcie 
kursa wędrownej nauki. Subwencyonowanych szkół zawodowych i warsztatów wzo
rowych jest dziewiętnaście, z tych cztery dla nauki koszykarstw a, jeden w arsztat 
Wzorowy garncarski, jedna tkacka, jeden warsztat wzorowy dla powroźnictwa, trzy 
koronkarskie, dwie dla przemysłu drzewnego, jedna ślusarska, jedna kowalska, a pięć 
dla robót kobiecych.

Kursa wędrowne urządzane były dla szewców, a naukę wędrowną używano 
W tkactw ie * koszykarstwie.

W ciągu 1902 r. i w początkach b. r. otwarto nowych pięć szkół zawodo
wych z tej liczby cztery dla nauki koszykarstwa i jedną kołodziejską. Szkoły ko
szykarskie, założone w Dynowie, Jurkowie, W ielowsi i w Leżajsku od pierwszej 
°kwili istnienia miały zupełnie prawidłową organizacyę — natom iast szkoła koło
dziejska w Tłumaczu, otw arta w miesiącu marcu b. r . , przebyła dłuższy czas trw a
jące prowizoryum w kierownictwie, które z konieczności spoczywało w rękach k ie
rownika szkoły kołodziejskiej w Kamionce. Obecnie tymczasowe kierownictwo spo
ż y w a  w rękach stypendysty W ydziału krajowego, mającego zawodowe w ykształ
cenie kołodziejskie i dobrą metodę szkolną. K ierow nik ten, oprócz ukończenia szkoły 
kołodziejskiej w Kamionce, wstąpiwszy do seminaryum nauczycielskiego zdał egza- 
kun dojrzałości, kształcił się dodatkowo w rysunkach, odbył przepisany kure dla na
uki zręczności ' już jako nauczyciel ludowy we Lwowie otrzym ał stypendyuin z fun
duszu krajowego na podróż za granicę w celu uzupełnienia swoich wiadomości fa
jkowych. Grono nauczycielskie tej szkoły, oprócz wymienionego kierownika, sta- 
dowią dwaj fachowi werkmistrze, nauczyciel rysunków i jako siła pomocnicza kie
rownik miejscowej szkoły ludowej. Szkoła cieszy się liczną frekwencyą i ma wszel- 

6 "warunki, ażeby rozwinąć się na pierwszorzędną krajową szkołę zawodową.
W  zeszłorocznem sprawozdaniu zapowiedziana orgauizacya krajowej szkoły 

stolarstwa w Tarnopolu nie postąpiła w ciągu ubiegłego roku z powodu" zwłoki,
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jakiej doznaje zatwierdzenie przez c. k. rząd uchwały tamtejszej Kasy oszczędności 
przeznaczającej część zysków na fundowanie tegc zakładu naukowego.

W ielokrotnie domagał się W ysoki Sejm u c. k. Rządu założenia państwowej 
szkoły dla przemysłu keiamicznego we Lwowie, w zamian za nieaktywowany kurs 
keram iczny przy państwowej szkole przemysłowej. Ponov,ienie tego żądania uważa 
Komisya za wskazane, zwłaszcza, że z założeniem państwowej szkoły łączy się zwi
nięcie równoczesne krajowej szkoły garncarskiej w Kołomyi W «kutek zwinięcia 
krajowej szkoły garncarskiej w K ołom yi, projektowana szkoła państwowa w pro
gram ie nauk udzielanych objęłaby wszelkie gałęzie, odnoszące się do przemysłu ke- 
ramicznego. Co do kursów keramicznyoh w Podgórzu, Komisya podziela zdanie W y 
działu krajowego i krajowej Komisyi dla spraw przemysłowych, ażeby te kursa, 
ograniczone dotychczas na udzielaniu nauk teoretycznych uzupełnić rozszerzeniem 
program u w ten sposób, by po wyposażeniu kursów w odpowiednie środki naukowe, 
wymienione w sprawozdaniu, można było kształcić uczestników kursu w kierunku 
pra ktycznym.

W ydzia ł krajow y o taczając zawsze życzliw ą i sta ranną  opieką wszelkie 
rękodzieła w k raju  w drożył rokowania z kurato ryą  fundacyi Hr. S tan isław a S karb 
ka i przy pomocy fundacyi powołuje do życia szkołę rzem iosł w Drohowyżu. 
W  spraw ozdaniu  przedłożonem  W ysokiem u Sejmowi, W ydział krajow y bardzo 
obszernie przodstaw ia wszelkie szczegóły dotyczące organizacyi tej szkoły — po
daje zarys program u nauk. Założenie szkoły rzem iosł uważa Kom isya przem ysłow a 
za nadzw yczaj korzystne nie ty lko dla wychowanków fundacyi lecz w ogóle dla 
podniesienia rzem iosł w kraju . Stosunkowo nie zbyt znacznym  w ydatkiem  30 do 
35 tysięcy koron, w ydaw anych corocznie z funduszów na cele szkolnictw a przem y
słowego przeznaczonych uzyska się właściwie pięć szkół zawodowych tj. stolarską, 
kołodziejską, kowalską, ślusarską ' b lacharską. W ydatek  zm niejszy się jeżeli dopisze 
subwencya w kwocie 5.000 K, jak ą  p rzyrzek ła  dawać fundacya Hr. Skarbka i o ile 
R ząd do u trzym ania  tej szkoły przyczyniać się zechce. Pod tym  względem dał 
c. k. Rząd dowody dobrych chęci w staw iw szy do prelim inarza na rok 1903 kwotę 
3.400 K. S ta ran ia  czynione od la t wielu zm ierzające do założenia państw owej 
szkoły dla slusarstw a maszynowego w Tarnopolu, mogą być ostatecznie zrealizo
wane, jeżeli w m yśl żądania M inisterstw a czynniki miejscowe dostarczą dla tej 
szkoły odpowiedni budynek — zdaniem  M inisterstw a tak i budynek nie powinien 
kosztow ać więcej aniżeli 100.000 K. Czynniki miejscowe zapy tyw ane w tej m ierze 
prócz g ru n tu  pod budowę złożą w gotówce 55.000 K dobrowolnej p restacyi. W y
dział krajow y m ając na pam ięci uchw ały Sejmowe da tu jące  się jeszcze od r. 1892 
i uznając potrzebę pow stania tego rodzaju  zakładu naukowego we wschodniej 
części k raju , ośw iadczył c. k. Rządowi że przedstaw i W ysokiem u Sejmowi wniosek 
na przyczynienie się z funduszu krajowego do budow y gm achu b raku jącą  kwotę
45.000 K  płatu ą w ra tach  trzechletn ich  po 15.000 K  począwszy od 1904 roku. 
K om isya przem ysłow a zważywszy, że W ysoki Sejm wielokrotnie w yraził potrzebę 
założenia państw owej szkoły dla ślusarstw a maszynowego w Tarnopolu, podziela 
zdanie W ydzia łu  krajow ego i uw aża w tych w arunkach  za konieczne, ażeby do 
budow y gm achu szkolnego przyczynił się fundusz krajow y.

W  dziale szkół koszykarskich pod jął W ydział krajow y bardzo w ażną re 
form ę m ającą na celu zaprow adzenia nauki rysunków  w tych  szkołach. Dla szkół 
koszykarskich istn iejących  po wsiach i m ałych m iasteczkach nie można pozyskać 
nauczycieli pom ocniczych dla nauk i rysunków , a instruk torow ie zaś sami chociaż 
um ieją dla swych celów szkicować, do udzielenia rysunków  nie byh  przysposo
bieni, Z m yślą zaradzenia tem u brakow i, a na podstaw ie przedstaw ienia Kom isyi 
dla sp raw  przem ysłow ych, W ydział krajow y zebrał instruk torów  koszykarstw a 
na spólną konferencyę i z tą  konforencyą połączył cztero tygodniow y kurs nauki 
rysunku  zawodowego. W  przyszłość, ten  b rak  zupełnie może może być usunięty  
jeżeli założoną zostanie we Lwowie wzorowa szkoła koszykarska ja k ą  p ro jek tu j0 
krajow a Kom isya przem ysłow a. P ro jek tow ana szkoła nie ty lko będzie miec na 
celu należy te  przygotow anie instruk torów  dla szkół koszykarskich, lecz po nadto  
p rzy  szkołę pow stanie pracow nia, k tó ra  obejmie w ykańczanie i ozdabianie w y
kw in tnych  wyrobów koszykarskich, oraz w ykonyw anie innych modeli dla uży tku  
szkół prow incyonalnych. Założenie krajowej wzorowej szkoły koszykarskiej 
Lw owie uw aża Kom isya za nader trafne, bowiem ju ż  obecnie czynnych je s t k ra 
jow ych i subwencyonowanych 16 zakładów  dla nauk i k o szy k ars tw a , a wyro>'
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tej gałęzi przem ysłu zna jdu ją  co raz  szerszy i łarw y zby t nie ty lko  w k ra ju  ale 
-tównież po zagranicam i k ra ju  i państw a.

Za a rty k u ły  wchodzące w zakres przem ysłu  tkackiego, ja k  w yroby lniane 
i baw ełniane nie zaprzeczenie bardzo znaczne sumy pieniężne wychodzą po za 
granicę kraju . W yroby te  w skutek ogólnego zapotrzebow ania należą do szerokiego 
masowego zbytu, i w ym agają w łaśnie dla tych  znamion również masowej produ- 
kcyi, zastosowanej co do jakości i cen, do wyrobów im portow anych z zagranicy. 
W produkcyi artyku łów  obliczonych na zby t masowy należy jeszcze ten  wzgląd 
mieć na uwadze, że pewne ga tunk i wyrobów przy  dzisiejszym  postępie techniki 
tkackiej z korzyścią dla dotyczącego producenta dadzą się wykonać jedynie 
w tkaln i m echanicznej, inne zaś ga tunk i wyrobów, z technicznych względów na
wet w k ra jach  o nadzw yczaj rozw iniętym  przem yśle tkackim  fabrycznym  byw ają  
w yrabiane dotąd na ręcznych warstafcach. Kom isya przem ysłow a uznając w całej 
pełni doniosłość podniesienia i w ogóle rozw oju przem ysłu tkackiego w k ra ju  
uważa za swój obowiązek, ażeby p rzy  spraw ozdaniu o sziroiach zawodowych, przez 
omówienie w ażniejszych szczegółów dotyczących szkół tej ka tegory i przynajm niej 
w nie długich słowach zwrócić mogę W ysokiego Sejmu na konieczną potrzebę 
otoczenia tych  gałęzi przem ysłu szczególną opieką. Przem ysł tkack i w naszym  
kra ju  nie rozw ijał się równorzędnie z postępem  techniki tkackiej i nie p rzysto 
sował się do warunków, jak ie  w ytw orzył przem ysł tkacki fabryczny pow stały  
w krajach  sąsiednich wchodzących w skład naszej M onarchii.

S tan  był więcej niż opłakany, a odkąd kraj sam mógł coś stanow ić o po- 
p iaw ie  stosunków, rozpoczęła się akcya m ająca na celu ulepszenie i ochronę tego 
domowego przem ysłu tkackiego, ja k i  faktycznie is tn ia ł i dotąd istnieje.

A że ten  przem ysł rzeczywiście jeszcze istn ieje  w obec nadzw yczajnej kon- 
kurencyi z wyrobam i obcym.', zawdzięczyć należy ofiarności W ysokiego Sejmu 
i pracy jak ą  podjął W ydział krajow y przy  pomocy krajow ej Kom isyi dla spraw  
przem ysłow ych. Z akładanie  szkół tkackich, powołanie do życia i w zm acnianie fi
nansowo spółek w ytw órczych i handlow ych oddało tem u przem ysłow i nie pośle
dnie usługi. U siłow ania i uży te  środki zm ierzające do ulepszenia, ochrony i roz
woju przem ysłu tkackiego w k ra ju  naszym  i w tej dobie są ju ż  nie w ysta rcza
jące ; w tej akcyi należy pójść dalej w kierunku w pierw  dobrze obmyślonym za
stosowanym  do w arunków , w jak ich  się ten  przem ysł obecnie znajdu je  i na pod
staw ie wypracowanego program u obejm ującego całość przem ysłu  tkackiego, p rzy
stąpić do tak iej dz ia ła lności, by przem ysł tkack i ugruntow ać można na siln iej
szych podstaw ach.

Do ew entualnego uży tku  przy  w ypracow aniu program u działania, Kom i
sya przem ysłow a podnosi potrzebę zwrócenia uw agi kół przem ysłow ych na zu
pełny brak  w k ra ju  przędzalni lnu i baw ełny oraz tka lń  m echanicznych. Są oko
lice w k raju  w k tórych  setk i a naw et tysiące rodzin pracuje w tkac tw ie  ręcznem  
ja k  n. p. w okolicach K rosna i w Andrychowie, tam  więc pow stanie przędzaln i 
a w wyższym  stopniu założenie tkaln i m echanicznej n iew ątpliw ie kapita łów  i p racy  
Przyniesie korzyść bezpośrednią, a krajow i przysporzy  przynajm niej wzmocnione 
finansowo siły podatkowe.

W  la tach  daw niejszych a wszczególności w 1894 roku K om isya w skazy- 
Wa 'a na potrzebę popieram a przem ysłu  przędzalniczego w k raju , później t. j 
*  1897 r. w spraw ozdaniu swojem c szkołach zawodowych popierając wniosek W y
działu krajow ego o utw orzenie oddziału tkac tw a m echanicznego przy krajow ej 
szkole tkackiej w Krośnie, podnosiła ważność rozszerzenia program u szkolnego 
^  m tencyi przyczynienia się do w ytw orzenia w przyszłości fabrycznego przem y- 

1 tkackiego. W  bieżącym  roku w załatw ieniu  wniosku posła P a jg erta , obszernie 
Pr zedstaw iła K om isya konieczność daw ania w ydatnej pomocy przem ysłowcom  czy 
,ez spółkom w celrf zak ładan ia  tkalń  m echanicznych w k raju . Spraw a tak  w ażna 
Jak zakładanie przędzalń  i tkalń  m echanicznych spoczywa z konieczności dla 

raku in ieyatyw y ze strony społeczeństw a. W ydzia ł krajow y zrobił co do niego 
. aJezało, z mocy upow ażnienia Sejmowego przygotow ał kosztem  funduszu kra- 
jowegu technika w ykształconego w przem yśle przędzalniczym  i dla tego przem y - 
s y1’.uchw ałą  Sejmowa z 6. lutego 1895 r. uzyskał kwotę 100.000 K p ła tn ą  jako  
u zial Tow arzystw u czy Spółce, k tó raby  p rzy stąp iła  do założenia przędzalni 
w kraju . O ddział tk ac tw a  mechanicznego może być zaprow adzony w szkołach

*
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tkackich, na tu ra ln ie  tam. gdzie pow stanie tka ln ia  m echaniczna dająca zajęcie 
ukończonym uczniom.

Przypominamy dawniejsze usiłowania Komisyi i uchwał}- Sejmu w tym  celu, 
ażeby W ydział krajowy przy sposobności obmyślania środków ocnronnych dla prze
mysłu tkackiego rozważył, czy nie należałoby przyznać tego rodzaju przedsiębior
stwom więcej leszcze wydatną pomoc’, jak skoro dotąd nikt się nic znalazł chętny 
do zakładania fabryk, o których mowa.

Istniejące szkoły tkackie nie dają Komisyi powodu do specyalnychj uwag, 
zna jiu ją  się one na mezmn nnym stopniu rozwoju, a jeżeli faktycznie rozwinie się 
w kraju raźniejsza_ akcya , dążąca do podniesienia przemysłu tkackiego i powstaną 
tkalnie mechaniczne, w tym  razie należy przystąpić do rozszerzenia programu szkol
nego na oddział tkactwa m echanicznego, zwłaszcza w szkołach położonych w po
bliżu fabryk. Szkoły, któreby nie miały oddziału tkactw a m echanicznego, powinne 
pracować i nadal opierając się na programie nauk dziś udzielanycn. W  tej mierze 
powinno się pójść za przykładem krajów o bardzo wysoko rozwiniętym przemyśle 
tkackim domowym i fabrycznym.

W  Czechach najwięcej jeszcze zbliżonych do nas obszarem i ilością miesz
kańców, istnieje obecnie 17 państwowych szkół tkackich, z tej liczby 9 szkół posiada 
oddział tkactw a ręcznego i m echanicznego, w jednej szkole zaprowadzenie tego od
działu jest w toku, a 7 szkół ma program oparty na nauce tkactwa ręcznego. Janą  
wagę przywiązują Czesi i państwo do wymienionej kategory: szkół, najlepiej cha
rakteryzuje wydatek ponoszony na ich utrzymanie. W  budżecie państwowym na rok 
1903 na utrzym anie 17 szkół tkackich w Czechach wstawioną jest kwota 409.702 K, 
koszt przeto utrzym ania jednej szkoły wynosi przeciętnie 24.100 K rocznie. Jak  już_ 
wspomnieliśmy na wstępie naszego sprawozdania, posiadamy krajowych 8 szkół tkac
kich, z których tylko jedna, założona w Krośnie, obejmuje więcej obszerny program  
nauk, jest lepiej udotowaną i nosi nazwę „Krajowej szkoły tkackiej", inne z progra
mem więcej praktycznym  w stylu urzędowym nazwane są „krajowymi naukowymi 
warsztatam i tkackim i". Koszta utrzym ania wszystkich ośmiu zakładów naukowych 
tkackich wynoszą ogółem 47.220 koron, przeciętnie na jedną szkołę 5.903 koron — 
a po odliczeniu tych kwot, jakie wpływają z funduszu państwowego i od czynników 
miejscowych, fundusz krajowy wydaje na szkoły tkackie rocznie 26.430 koron czyli 
przeciętnie po 3.304 koron na jedną szkołę.

Z zestawienia wyżej powołanego w yn ika , źe w Czechach na 17 szkół tkac
kich 10 z nich uczy tkactw a ręcznego i mechanicznego a 7 w program ie swoim ma 
wyłącznie naukę tkactwa ręcznego. Już te daty wskazują n iew ątpliw ie, źe szkoły 
tkackie w Czechach mają za zadanie przysposabiać nietyluo zawodowo wyrobionych 
robotników fabrycznych, lecz zarazem dostarczać przemysłowi tkackiemu, opartemu 
na ręcznej produkcyi ukwalifikowanych tkaczy. Jeżeli ta m , gdzie fabryczny prze
mysł przędzalniczy jest wysoko rozwinięty i istnieje znaczna liczba tkalń  mecha
nicznych, potrzebne są jeszcze szkoły tkackie nawet z programem tkactw a ręcznego, 
to w kraju naszym, gdzie przemysłu mechanicznego nie ma zupełrie a tkactwo 
ręczne wykazuje słaby rozwój — tern więcej powinno się zwracać uwagę na szkol
nictwo połączone z tą  kategoryą przemysłu.

W szkole sukienniczej w Rakszawie zaszła doniosła zm iana , bowiem przy 
wydatnej pomocy funduszu krajowego fachowo wykształcony kierownik ustąpił z k ie
rownictwa, objąwszy posadę profesora przy państwowej wyższej szkole przemysłowej 
w K rakow ;e. W  skutek ustąpienia kierownika z zajmywanej posady, szkoła znalazła 
się z konieczności bez fachowego kierow nictw a, a nauka spoczęła w rękach dwóch 
instruktorów zawodowo przygotowanych w państwowej szkole w Bielsku. Kierownic- 
two i w ogóle prowadzenie zakładu oddał W ydział krajowy w ręce ustanowionego 
adm inistratora, z którym współdziałają kurator szkoły i obydwaj instruktorów ie. 
W sprawach dotyczących adm inistracyi zakładu, jak również programu szkolnego 
i produkcyi na szkolnych warsztatach decyduje zawsze konfereucya spólna — adm i
nistrator jest wykonawcą uchwał na konferencyi powziętych. Jeżeli może w skuteK 
tych zarządzeń poz,-om naukowy szkoły chwilowo nawet cokolwiek się obniżył, t°  
jednak należy podnieść, źe co do produkcyi szkolnej i oddziaływania szkoły na su- 
kiennictwo miejscowe i okoliczne wszedł zakład na znacznie lepsze tory. W ytw o
rzone więc niespodziewanie prowizoryum w kierownictwie nie wyszło i nie wychodzi 
szkole na szkodę, W  szczególności w tym właśnie roku urządzony został po raz 
pierwszy dwumiesięczny kurs naukowy, przeznaczony wyłącznie dla starszych sukien
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ników z Leżajska, a jak  wyniki z egzaminu tego kursu wykazały, ten  kurs z wiel
kim pożytkiem dla sukienników przeprowadzony został. Urządzenie kursu i tak do
datni wynik był prawdziwą zasługą instruktorów, jeżeli się zważy, że dla braku 
kierownika oprócz zwykłych zajęć objęli wykłady teoretyczne tych przedmiotów 
szkolnych, które wpierw wykładał kierownik. Kurs naukowy dla dalszej seryi star
szych sukienników z Leżajska i Rakszawy będzie urządzony w pierwszych dniach 
stycznia 1904 roku.

Od niepamiętnych czasów w Leżajsku i Rakszawie istnieje a w dzisibjszych 
warunkach zaledwo prosperuje przemysł sukienniczy; chodziło o to, ażeby sukienni
ków można było wyuczyć wykonywania robót na postępowych warstatach i łącznie 
z nauką teoretycznie udzielaną oddziałać na ulepszenie ich wyrobów. Instruktorow ie 
zakładu tę misyę z pożytkiem spełniają. Na przyszłego kierownika szkoły sukienni
czej pozyskał W ydział krajowy człowieka, który z niezwykłem odznaczeniem ukoń
czył politechnikę, pracował w Łodzi w przędzalnictwie i tkactw ie, a obecnie po za 
granicam i kraju uzupełnia swoje studya fachowe w dziale sukienniczym. Po nadto 
kosztem funduszu krajowego kształci się za granicą drugi nauczyciel zawodowy. — 
Piowizoryum  w kierownictwie potrwa najdłużej do przyszłego roku szkolnego t. j. 
do 1. września 1904 r.

Przy sposobności omawiania spraw odnoszących się wyłącznie do krajowej 
szkoły sukienniczej w Rakszawie, zauważa Kom isya, że przemysł sukienniczy jaki 
istnieje, nie jes t rozwinięty do tego stopnia, by mógł zaspokoić zapotrzebowanie 
wyrobów sukienniczych w kraju. Z fabryk sulrna, które znajdują się w Biały, 
Kętach i Rakszawie, najsilniej reprezentuje Biała przemysł sukienniczy. Kęty i R a
kszawa produkują nie wiele w stosunku do potrzeb, a Biała zajęta w pewnej mie
rze produkcyą na export za granicę, nie może oddziałać dostatecznie na pokrycie 
potrzeb krajowych.

W obec określonego stanu rzeczy, pożądany jest silniejszy i wydatniejszy 
rozwój tych istniejących zakładów fabrycznych, których cała produkcyą obliczoną 
jest jedynie na zbyt w kraju. W  Biały i sąsiednim Bielsku zajętych jest w fabry
kach sukienniczych tysiące robotników pochodzących z naszego kraju ; o tych robo
tnikach należy pom yśleć, by im ułatwić zawodowe wyksztacenie. Projektowane 
Więc przez posła ks. Stojałowskiego założenie wzorowego warstatu dla nauki su- 
kienructwa jest pożądane.

Specyalne kursa majsterskie dla szewstwa odbyły się w roku ubiegłym we 
Lwowie i Krakowie, a zamierzone jest urządzenie takiego kursu dla krawców. Ko- 
Bjisya przemysłowa uznając zasadniczo potrzebę urządzanie kursów m ajsterskich, nie 
tylko zachęca W ydział krajowy do otwierania kursów dla szewców i krawców, lecz 
owszem uważa za dobre, ażeby tego rodzaju kursa w miarę możności były urzą- 
uZane i dla innej kategoryi rzemiosł.

O potrzebie zorganizowania i podniesienia przemysłu kapeluszniczego w My
ślenicach nie jednokrotnie była m ow a; i dziś jeszcze ten przemysł co do organiza- 
cy! i rozwoju nie jest ustalony. Zmiana na lepsze może nastąpić niebaw em , jeżeli 
gmina przy pomocy funduszu krajowego przystąpi do postawienia budynku potrze- 

Hego na pomieszczenie warstatu i wspólnej pracowni dla kapeluszników. M inlster- 
Wo handlu postanowiło wesprzeć naukę i produkcyę tam tejszych kapeluszników 
dzigleniem niezbędnych maszyn.

W  wielu szkołach zawodowych należy do nader ujemnych stron, nie dosta- 
eczne ich pomieszczenie ; ażeby przynajmniej w pewnej części temu brakowi zara- 

i°) przedstawia W ydział krajowy odpowiednie wnioski.
. Szkoła stolarska w Kalwaryi zebrzydowskiej ma pomieszczenie niekorzystne,

m za szczupły, do tego dom i m agazyn jest tak  przez grzyb zniszczony, że na- 
zaraża m ateryał drzewny, przeznaczony na wyroby stolarskie. W ydział krajo- 

n.abrawszy przekonania o konieczności spiesznego zaradzenia złem u, odstąpił 
j inie dotychczasowy budynek szkolny za zwrotem udzielonej pożyczki 13.000 K 

o a gruncie dostarczonym bezpłatnie przez spółką stolarską kosztem 60.000 K za- 
ńok Zf Pos^awm nowy odpowiedni celowi budynek szkolny. Koszt budowy zostaje 
30 0( °frzymanym zwrotem od gm iny w kwocie 13.000 koron, nie wydanę kwotę 

■ °.roon przeznaczoną pierwotnie na rozszerzenie budynku szkolnego a wreszcie 
Ha rok619o™ kra kującej kwoty 17.000 koron do rubryki X II  prelim inarza wydatków
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W  krajowej szkole sukienniczej w Rakszawie oddawna odczuwa się brak od
powiedniego lokalu, w którym by uczniowie, znaleść mogli pomieszczenie, brak ten 
jak podnosi W ydział krajowy, w ostatnich latach wystąpił tern dotkliwiej, gdy do 
szkoły zaczęli napływać co raz licznmj uczniowie z dalszych okolic, nie mogący 
uzyskać we wsi umieszczenia. Brak ten zamyśla W ydział krajowy usunąć dobu
dowaniem do jednego z istniejących budynków odpowiedniego lokalu kosztem
10.000 koron.

Na komitecie szkolnym wyłoniła się świeżo kwestya przygotowania lokalu 
na pomieszkanie dla nauczyciela zawodowego , który w przyszłym roku obejmie po
sadę Komisya przemysłowa uważając podniesioną myśl w komitecie za nie doj
rzałą do merytorycznego traktow ania, akceptuje wnioski W ydziału krajowego z za 
leceniem, ażeby przed rozpoczęciem zamierzonej dobudowy, W ydział krajowy wziął 
jeszcze pod rozwagę projekt komitetu szkolnego.

Kołodziejska szkoła w Grybowie należy również do szkół, których pomie
szczenie pozostawia bardzo wiele do życzenia. Gmina miała przystąpić do restaura- 
cyi domu i uzupełnienia budynków szkolnych, lecz zanim  zamierzone roboty rozpo
częto, powstała myśl przeniesienia całej szkeły na plac obszerniejszy i korzystniej 
położony.

Podjętą m yśl uważając za korzystną dla szkoły, domaga się W ydział krajowy 
upoważnienia do opłacania corocznie gminie m. Grybowa tytułem  czynszu z lokal- 
ności, dostarczonych na pomieszczenie krajowej szkoły kołodziejskiej, takiej kwoty, 
jaka się okaże potrzebną do umieszczenia 4h2 % pożyczki komunalnej zaciągniętej 
w Banku krajowym na budowę potrzebnego na ten cel domu.

Uchwałą z dnia 6. lipca 1901 r . , przyzwolił W ysoki Sejm na budowę mu
rowanego domu na pomieszczenie państwowej szkoły kowalskiej w Sułkowicach. 
Budowę opóźniło, stosunkowo długiego czasu wymagające zatwierdzenie planów 
przez M inisterstwo, lecz ostatecznie budowa jest w toku i budynek niebawem b ę 
dzie już wykończony. W  trakcie budowy okazały się potrzebne jeszcze dodatkowe 
roboty, nie objęte pierwotnym planem i kosztorysem, a wszczególnoścł wodociągów.

Te roboty będą kosztować około 8.000 K, i taką kwotę wstawił W ydział 
krajowy jako nadzwyczajny wydatek w Rubr. X II. preliminarza wydatków na rok 1904.

Z podniesieniem przemysłu kowalskiego w Sułkowicach łączy się jeszcze 
kwestya potrzeby dobudowy hali maszynowej do budynku szkolnego. Na skutek czy
nionych starań , c. k. Ministerstwo handlu oddaje Towarzystwo kowali na la t trzy  
bezpłatnie a następnie ze spłatą w 10 latach , maszyny pomocnicze, uczyniło jednak 
Ministerstwo zawisłem od dobudowania do budynku szkolnego ha li, w którejby te 
maszyny były odpowiednio umieszozone. Z zamiarem dobudowania h a li, zwróciło 
się Towarzystwo kowalskie do W ydziału krajowego z prośbą o udzielenie pożyczki 
w wysokości 8.000 K i pozwolenie na tę dobudowę. W ydział krajowy nie zgodził 
się na uczynioną propozycyę z uw agi, że budynek szkolny, jest własnością funduszu 
krajowego a dobudowana hala byłaby własnością prywatnego Towarzystwa.

Nie chcąc jednak utrudniać pozyskania tak potrzebnych m aszyn, całkiem 
słusznie postanowił W ydział krajowy dobudować halę kosztem i na własność fun
duszu krajow ego, a następnie oddać ją  do użytku kowali pod w arunkam i, które 
później ułożone zostaną. Koszta budowy w wysokości 8.000 K pokryje W ydział 
krajowy pożyczką z funduszu przemysłowego, spłacalną w pięciu latach.

W  sprawozdaniu przedłożonem W ysokiemu Sejmowi, podnosi W ydział k ra 
jowy potrzebę ustalenia na zajm ywanych posadach czterech kierowników szkół za
wodowych i jednego wędrownego instruktora dla kursów m ajsterskich szewskich- 
Komisya przemysłowa nabrawszy przekonania, źe funkeyonaryusze przedstawieni do 
stabilizacyi od długiego szeregu lat z pożytkiem i z zadowoleniem przełożonych 
władz oddają się pracy w szkołach zawodowych, uważa proponowane ustalenie za 
zupełnie uzasadnione.

W  zakończeniu niniejszego sprawozdania Komisya przemysłowa widzi si^ 
spowodowaną podnieść z wyrazem uznania, działalność W ydziału krajowego i k ra
jowej Komłsyi dla spraw przemysłowych, mającą na celu zawodowe wykształcenie 
młodzieży w kraju  naszym ; oświadcza, źe przyjmuje wnioski W ydziału Krajowego 
i w nosi:
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W ysoki St^m raczy uchw alić:
I. Sejm przyjmuje do wiadomości sprawozdanie W ydziału krajowego z dnia 

9. września 1903 L. 81.021, i dołączone do niego sprawozdanie z czynności krajowej 
Komisyi dla spraw przemysłowych w zakresie szaół zawodowych.

II. Sejm wzywa c. k. R ząd :
1° ażeby w zamian za nieaktywowany dotąd oddział keramiczny przy pań

stwowej szkole przemysłowej we Lwowie i w miejsce kraj. szkoły garncarskiej w Ko
łomyi przystąpił do utworzenia wyższego zakładu naukowego dla przemysłu uera- 
micznego we Lw ow ie;

2° ażeby przy szkołach państwowych we Lwowie i Krakowie urządził spe- 
cyalne oddziały elektrotechniczne;

3° ażeby przystąpił do urządzenia stałych kursów dla palaczy i dozorców 
maszyn parowych oraz dla maszynistów kolejowych przy c. k. szkole politechnicznej 
we Lw ow ie;

4° ażeby bezzwłocznie przystąpił do założenia zawodowej szkoły ślusarsko - 
mechanicznej w Tarnopolu;

5° ażeby przy akademii handlowej we Lwowie utworzył t. zw. jednoroczny 
kurs abituryentćw  dla aspirantów bankowych i dążył do tego również przy wyższej 
szkole handlowej w K raków .e.

III. Sejm upoważnia W ydział krajowy do objęcia szkoły rzemiosł w Droho- 
wyżu w zarząd kraju pod warunkami, podanemi w sprawozdaniu z czynności w za
kresie przemysłu krajowego z dnia 9. września 1908 L. 81.021 i poleca mu przed
łożyć na najbliższej sesyi sejmowej etat posad i płac w tej szkole.

IV. a) Sejm upoważnia W ydział krajowy do wj^stawienia na gruncie, ofiaro
wanym przez Towarzystwo stolarzy w Kałw aryi Zebrzydowskiej, budynku murowa
nego na pomieszczenie tamtejszej kraj. szkoły stolarskiej kosztem, nioprzekraczają- 
cym 6O.O0O koron i do użycia na ten cel niewydanych dotąd 30.000 koron, przezna
czonych pierwotnie na rozszerzenie budynku, tudzież 13.000 koron, zwróconych przez 
gminę z tytułu pożyczki, otrzymanej na budowę dotychczasowego budynku dla 
tej szkoły.

b) Sejm wstawia do rubr. X II. wydatków funduszu krajowego na rok 1904 
kwotę 17.000 koron tytułem  reszty wydatków na pokrycie kosztów tej budowy.

V. Sejm upoważnia W ydział krajowy do wystawienia na gruncie w Raksza
wie, stanowiącym własność funduszu krajowego, budynku na in ternat dla ucznió,w 
tamtejszej szkoły sukienniczej kosztem 10.000 koron i wstawia wydatek ten do rubr.
X II. wydatków budżetu krajowego na rok 1904.

VI. Sejm upoważnia W idz ia ł krajowy do przyczynienia się z funduszu kra
jowego kwotą 15.000 koron 00 budowy domu na pomieszczenie kraj. szkoły tkackiej 
w Łańcucie wraz z internatem  dla uczniów pod warunniem, źe resztę kosztów tej 
budowy pokryją miejscowe czynniki.

yil. Sejm upoważnia W ydział krajow y do przyczynienia się z funduszu kra
jowego kwotą 45.000 koron, płatną w trzech równych rocznych ratach począwszy od 
roku 1904, do budowy gmachu na pomieszczenie państwowej szkoły mechaniczno- 
ślusarskiej w Tarnopolu.

yil! Sejm upoważnia W ydział krajowy do opłacania corocznie gminie m. 
Grybowa tytułem  czynszu z lokalności, dostarczonych na pomieszczenie krajowej 
szkoły kołodziejskiej, takiej kwoty, jaka się okaże potrzebną do umorzenia 
pożyczki komunalnej, mającej się przez gminę zaciągnąć w Banku krajowym na bu
dowę potrzebnego na ten cel domu.

Coroczne opłacanie czynszu ustałoby jednak z chwilą, gdyby szkoła ta prze
stała z jakiegokolwiek powodu istnieć.

IX . Sejm upoważnia W ydział krajowy do zarządzenia wykonania dodatko
wych robót 1 wodociągu w] budynku, stanowiącym własność funduszu krajowego, 
a przeznaczonym na pomieszczenie państwowej szkoły kowalskiej w Sułkowicach, 
kosztem 8.000 koron i wydatek ten  wstawia do rubr. X II. budżetu krajowego na 
rok 1904.

X. Sejm upoważnia W ydział krajowy do przybudowania do budynku, prze
inaczonego na pomieszczenie państwowej szkoły kowalskiej w Sułkowicach, hali ma
szynowej na ulokowanie narzędzi i przyrządów, wypożyczonych Towarzystwu kowali 
V "ułkowicach przez c. k. M inisterstwo handlu. Koszt jej przybudówki niem a prze
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nosić 8.000 k o ro n , a potrzebną na to kwotę uzyska W ydział krajowy z pożyczki, 
którą na ten cel zaciągnie, spłacając ją w ciągu la t pięciu i wstawiając potrzebną 
na umorzenie i oprocentowanie kwotę do preliminarza wydatków funduszu krajowego.

X I. Sejm upoważnia W ydział krajowy, aby stabilizował na posadach kiero
wników szkół zawodowych:

a) Karola Rollego ze stałą płacą trzech tysięcy sześciuset koron rocznie;
b) Pawła Prydatkiew icza ze stałą płacą tysiąca ośmiuset koron rocznie;
c) Bazylego Gę^eckiego ze stałą płacą tysiąca czterystu czterdziestu koron 

rocznie i dodatkiem na mieszkanie w kwocie 800 koron rocznie
d) Seweryna G-zowskiego ze stałą płacą tysiąca ośmiuset koron rocznie;
oraz przyznał im prawo do em erytury na. równi z innym i stabilizowanymi

urzędnikami krajow ym i, wymienionymi w §. 12. ust. 2. lit. b) statu tu  em erytalnego, 
uchwalonego przez Sejm dnie, 21. stycznia 1889, tudzież z zastosowaniem uch.wały 
sejmowej z d. 8. stycznia 1874 i pod warunkami tą  uchwałą określonemi w ym ierzał:

a) Karolowi Kollemu trzy  pięciolecia po 400 k o ro n ;
b) Pawłowi Prydatkiewiczowi trzy pięciolecia po 160 koron;
c) Bazylemu Gęsieckiemu trzy pięciolecia po 160 koron;
d) Sewerynowi Gzowskiemu trzy  pięciolecia po 160 koron.
Służba policzalna do em erytury poczyna się liczyć od dnia przyjęcia do 

służby krajowej, do pięcioleci zaś od uchwały sejmowej.
X II. Sejm poleca W ydziałowi krajowem u, aby stabilizował na posadzie wę

drownego instruktora na majsterskich kursach, szewskich Aleksandra Cemwicza ze 
stałą płacą 2.400 K, oraz pizyznał mu piawo do em erytury na równi z innym i s ta 
bilizowanym 1 urzędnikami krajow ym i, wymienionymi w § 12. ust. 2. lit. b) statutu 
emerytalnego, uchwalonego przez Sejm dnia 21. stycznia 1889, tudzież z zastosowa
niem uchwały sejmowej z dnia 8. stycznia 1874 i pod warunkami tą uchwałą okre
ślonemi wymierzał mu trzy pięciolecia po 200 K.

Służba policzalna do em erytury poczyna się liczyć od dnia, od którego była 
policzalną w poprzedniej służbie w charakterze nauczyciela ludowego, zaś do pięcio
leci od dnia uchwały sejmowej.

X III. Sejm poleca W ydziałowi krajowem u, ażeby przy współudziale krajowej 
Komisyi dla spraw przemysłowych obmyślił środki skuteczne zmierzające do ochrony 
i podniesienia przemysłu tkackiego w k raju , i w tej mierze w czasie właściwym 
przedstaw ił Sejmowi odpowiednie wnioski.

X IV . Upoważnia się W ydział krajowy, by Spółce kapelusznikow w M yśleni
cach dostarczył zawodowego instruktora.

Za przewodniczącego: 

JłutOWSki w. r.
Spraw ozdaw ca:

Żardecki w. r


